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.żem a królestwem Włoskiem uważamy za sprawę 
czysto wewnętrzną włoską. “ Również i dzienniki 
wiedeńskie dziwią się wogóle zbytniej drażliwóści 
prasy włoskiej tembardziej, że hr. K a l n o k y  
wyraził się nadzwyczaj serdecznie, a nawet w to­
nie sympatycznym i gorącym o najlepszych sto­
sunkach panujących między monarchią Austro- 

I  Węgierską a królestwem Włoskiem.

sjp**, P r e n u m e r a t a  S iezg  s ię  tg ik o  o d  
p ie r w s z e g o  d a  o s ta tn ie g o  d n i a  w  m ie- 
siąeu.

K r a k ó w  6  l i s t o p a d a .

Przegląd Polityczny.
W sobotę przed południem odbyła się w Wie 

dniu pod przewodnictwem N. Pana rada mini 
Strów, w którćj wzięli udział hr. Taaff?, bar. Pi- 
no, Dr Dunajewski, bar. Ziemiałkowski. Dr Pra- 
żak, hr. Welsersheimb i b»r. Conrad v. Eybesfeld.

Sekcya skarbowa delegacyi węgierskiój bardzo 
daleko posunęła się w naradach swoich; uchwa­
liła już bowiem budżet wspólny ministerstwa skar 
bu, budżet najwyższój Izby obrachunkówój, bu 
dżet marynarki, wreszcie dochody z ceł, a wszyst­
ko według wniosków rządowych bez zmiany.

W wydziale budżetowym delegaeyi austryackiój 
sprawozdawca działu wydatków na wojsko, del. 
Fanderlik, 'postawił ministrowi wojny następują­
ce zapytania : Co spowodowało administracyę woj­
skową do reformy orgsnizacyi armii; na jakich 
zasadach opartą jest reforma; dlaczego minister­
stwo wojny władnie obecną chwilę uwsża za 
porę stosowną po przeprowadzenia tój reformy; 
czy reforma ta zakończy się już ze zmianami or- 
ganizacyjnemi uwidocznionemi w preliminarzu 
Minister wojny hr. Bylandt-Rheidt odpowiedział 
na te pytania natychmiast i rozwinął znane zasa­
dy reformy, która ma zwiększyć łatwość ruchów 
armii i gotowość jćj do boju. Dyskusji nad tą od 
powiedzśą nie rozpoczęto, lecz odroczono ją do 
dnia następnego na żądanie ministra wojny, któ­
ry jest cierpiący. Pierwszy do głosu zapisał się 
Grocholski.

Deklaracye hr. K a l n o k i e g o w  komisyi De 
legacy! węgierskiej głębokie wywarły wrażenie, a 
cała prasa włoska, do której przyłączyły się ró­
wnież dzienniki berlińskie, nie przestaje się niemi 
zajmować. Niektóre zwłaszcza dzienniki włoskie 
chciały dopatrzeć się w oświadczeniach austria­
ckiego ministra spraw zagraniczych pewnej utajb- 
nej niechęci do Włoch, a w powodach, któremi 
uzasadniał on nieprzyjście do skutka podróży ce­
sarza Austryackiego do Włoch, pewnych alluzyj 
tyczących się świeckiej władzy Papieża. Jednym 
zwłaszcza z powedów złego wrażenia, jakie mowa 
hr. Kalaokiego wywołała na półwyspie Apeniń­
skim, był jej komentarz podany przez Vaterland, 
który napisał, że na B allplatzu  uważają stosunek 
Włoch do Papiestwa, jako sprawę jeszcze nierozwią­
zaną. Kola decydnjąie węgierskie pragnące przy­
mierza z królestwem Włoskiem, usiłują wszelkieini 
sposobami zatrzeć owo wrażenie, wystawiając 
w innem świetle doniosłość enuncyacyj hr. Kelno- 
kiego, a w Correspodance Hongroise, w której 
często odzwierciedlają się zapatrywania rządu pe- 
szteńskiego, pisze między innemi hr. B e t h  l en :  
„Możemy zapewnić Włochów, że sprawa jedności 
włoskiej jest już zupełnie w naszych oczach roz­
wiązana, a uregulowanie stosunków między Papie-

Można powiedzieć, iż lord D u f f e r i n ,  który 
jest wnukiem słynnego S h e r i d a n a  stał się pra­
wdziwym bochaterem dnia. Wszyscy o nim piszą 
i do podróży jego do Kairu niesłychane przywię- 
znją uznanie. W pierwszej naturalnie linii prasa 
angielska komentuje misye Dnfferina, ale dokła­
dnie nie umie jeszcze sobie zdać sprawy z jej celu 
i zadań, które do rozwiązania przypadną nadzwy­
czajnemu temu ambasadorowi. To też w Journal 
des Debafs dowcipnie powiada John L em  o inne,  
że wszystkie artykuły dzienników londyńskich o 
Dnfferinie można streścić w tytule jednego ze sła­
wnych romansów angielskich: W hat shall we do 
with it?

Dzienniki tygodniowe, które wychodzą w sobotę 
z Spectatorem na czele twierdzą, że D u f f e r i n  
będzie w Kairze Rezydentem mrjąeym kierować 
Chedywem.

Sułtan jak wiadomo chciał koniecznie przeszko­
dzić wyjazdowi Dnfferina i czynił w'tym celu naj­
większe wysilenia. Ten jednak powołał się na ka­
tegoryczne rozkazy z Londynu. Turcy są wogóle 
bardzo zaniepokojeni i zaintrygowani tą podróżą. 
Zdaje się także, że Dufferin już nie powróci na 
swoją dawną posadę Po spełnieniu zadania swego 
w Egipcie, powróci zapewne do Anglii. Sułtan ma 
być urażony i żle dla Anglii usposobiony, a po­
żegnalna audyeneya Dnfferina była bardzo krótka 
i etykietalna, chociaż Dufferin nie przestawał po­
wtarzać, że Anglia chce uszanować prawa Turcyi 
Jest prawie pewnem że nad Bosforem wiedzą już 
doskonale, co ma znaczyć ta melodya, która tak 
często obija się o uszy tureckich mężów stanu.

Najważniejszym obok misyi Dnfferina momentem 
sprawy egipskiej są r o k o w a n i a  toczące się 
między g a b i n e t e m  f r a n c u s k i m  i a n g i e l ­
s k i m .  Układy te obracają się głównie około 
w s p ó l n e j  k o n t r o l i ,  którą dotychczas oba pań­
stwa rozciągały nad finansami egipskiemi, Anglicy 
proponują aby odtąd był tylko jeden k o n t r o l  er, 
i to naturalnie narodowości angielskiej. Projekt 
ten został odrzucony praez gabinet francuski, a 
pismo o którym nam telegrafowano wystosowane 
przez Bredifa do Szeryfa baszy żądające wyjaśnie­
nia dla czego nie został zaproszonym na posie­
dzenie ministrów, wskazuje że Francya bynajmniej 
nie jest skłonna do koncesyi w tym punkcie Obe­
cnie pojawia s’ę kombinacja podług której Fran­
cya i Anglia miałyby na przemian prawo mianowa­
nia kontrolera. Wobec odmownej odpowiedzi fran­
cuskiej, zebrała się natychmiast rada gabinetu 
w Londynie, która postanowiła obstawać przy 
pierwotnem żądaniu j e d n e g o  k o n t r o l e r a ,  ró 
wnocześnie postanowiono szanować o ile można 
drażliwość Franeyi. Cała ta jednak sprawa pozo­
stanie w zawieszeniu', dopóki lord Dufferin nie 
rozpatrzy się dokładnie w chaotycznym położeniu 
w Egipcie i nie złoży obszernego o nim sprawo­
zdania.

Książę Hohenlobe, poseł w Paryżu przyjechał 
przedwczoraj do Berlina i ma jechać do Warzyna, 
nim się znów uda do Berlina. Przyjechał też ks.

;euss będący ambasadorem w Wiedniu i ma się 
także udać do ks. Bismarka. Dzienniki urzędowe 
oświadczają, żć przypadkowy ten zjazd dwóch 
posłów zagranicznych nie został spowodowany 
względami politycznemi. Pierwszy z nich wraca 
z urloira na swą posadę i oddaje zwykłą w takim 
razie wizytę kanclerzowi, drugi zaś, przyjechaw­
szy na kilkodniowy pobyt do familii dopełni, u- 
dając się do Warzyna, także tylko zwyczajnego, 
w takim razie obowiązku grzeczności.

K o t z e b u e ,  były jenerał-guhernator w Warsza­
wie. Wiadomość ta jest więcej, niż nieprawdopo­
dobną.

KORESPONDENCYA „CZASU.*1
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Wiadomość, że w budżetach na rok 1883 '4 i 
1884/5, które sejmowi pruskiemu przedłożone zo­
staną , nie ma się znajdować pozycya kosztów na 
rsrzedlnżen’e małego stanu oblężenia w Berlinie, 
dała powód do mniemania, że rząd zrzeka się 
wniosku o odnośną uchwałę parlamentu niemie­
ckiego. Dzienniki półurzędowe zbijają to mnie 

.manie, dodając, że gdyby parlament nie miał się 
j przychylić w tćj mierze do żądania rządu, dałoby 
I to powód do rozwiązania parlamentu.

Rozwiązanie Rady miejskiój berlińskićj wywo­
łało wielkie niezadowolenie w szeregach narodo- 
wo-liberalnych. Organ ich, National Ztg, pisze 
między innemi: dziwną jest rzeczą, że rząd me 
pojmuje tego, Iż wobec takich faktów, jak roz­
wiązanie Rady miejskićj w Berlicie i zatrzymanie 
dotąd w ministerstwie pp. Puttkammera i G >ssle 
ra, na pomoc stronnictwa narodowo-liberalnego li­
czyć nie może.

W R z y m i e  zgromadzili się obecnie ambasado­
rowie z Petersburga, Berlina, Haagi, Wiednia, 
Londynu, Madrytu i Bukaresztu. Times nie przy- 
więzuje do tego mectingu dyplomatów większego 
znaczenia politycznego. Powołano wprawdzie do 
Rzymu trzech z pomiędzy tvch  ̂ambasadorów, ale 
każdego w innej sprawie- Ponieważ p. Nigra me 
chciał przyjąć posady ambasadora w Paryża, przeto 
Mancini chciał rozmówić się z nim osobiście. De- 
cyzya Nigry jest jednak stanowczą. Hr. Robilanta 
powołano do Rzymu w sprawie Wydania władzom 
austryackim emigrantów tryesteńskich, przebywa­
jących obecnie w Wenecyi. Powszechnie spodzie­
wają się, że sprawa ta skończy się w sposób za- 
dawalniający dla obu mocarstw. Z jenerałem Me- 
nabrea pragnie Mancini pomówić poufnie o poli­
tyce i zamiarach Anglii w ogólności, a w szcze­
gólności o planach jej co do Egiptu, aby mógł 
odpowiedzieć na pytania, które mu postawią nie­
zawodnie w parlamencie dnia 22go K m. Co się 
tyczy innych ambasadorów, donosi Times, że hr. 
de Lcunay przybył do Rzymu ńa urlop, panowie 
zaś Greppi, Dalia Croce i Torniclli przybyli tylko 
na kilka dai do stolicy Włoch, poczem powrócą 
na swe posady. Zresztą, twierdzi Times, jest to 
we Włoszech zwyczajem, że ambasadorowie zjeż­
dżają się z okazyi zebrania się nowego parla­
mentu.

Wkrótce nareszcia nastąpi, nominacja ambasa 
dora włoskiego w Paryżu. Dotychczasowy dyre­
ktor w ministerstwie spraw zagranicznych, De- 
c r a i s ,  ma być mianowany ambasadorem przy 
Papieżu. Następcą zaś jego w Paryżu zostanie 
prawdopodobnie hr. M on y, poseł w Atenach.

Nowy nuucyusz paryski Msgnr R e n d e ,  wrę 
czył prezydentowi G r ć v e m u  listy uwierzytelnia­
jące i wyraził przy tej sposobności przyjacielskie 
uczucia, które Papież żywi dla Franeyi. G r e v y 
odpowiedział, że opieka nad religią i wzmocnienie 
wybornych stosunków między Francyą a Stolicą 
Świętą, tworzą jedno z ważnych zadań rządu ftau- 
cuskiego«

Na radzie ministrów francuskich zaproponował 
D e v e s  zniesienie 390 posad sędziowskich i przy 
jęcie zasady nieograniczonej wolności w przeno 
szeniu sędziów.

Syn kanclerza, hr. Herbert B i 8 m a r k ma udać 
się do Londynu w charakterze radcy ambasady 
Jest to jeden symptom'więcej serdeczności łączą 
cej oba państwa.

Nat. Ztg pisze, że dymisya hr. T o ł s t o j a  jest 
tylko kwestyą czasu. Następcą jego ma zostać hr.

(§§) Od dłuższego już czasu prasa warszawska 
opamiętała się i przestała przedstawiać wszystko, 
co się w Galicyi dzieje, w najczarniejszem świe­
tle. Za to K raj petersburski pozwolił sobie nie­
dawno odmalować Galicyę tak, że po przeczytaniu 
tego artykułu musi się nasunąć pytanie, kiedy wy­
bije ostatnia godzina tej blagi autonomicznej ? Po­
wiedzieć dziś o Galicyi, że coraz więcej upada i 
::e w całym okresie autonomicznym zgoła nic nie 
zrobiono dla poprawienia jej doli, to zakrawa na 
coś więcej, niż na zwyczajną ignoraneyę, to przy- 
ńera już charakter tendencyjnego dyskredytowa­
nia obecnych stosunków naszych. Galicya, zda­
niem Kraju, jest bankrutem, oświata stoi na je­
dnym stopniu, zadłużenie ptsiadłości ziemskiej 
wzrasta nieustannie, o przemyśle niema śladu ltd 
ltd., a odpowiedzialność za to wszystko spada na 
obecną politykę wewnętrzną i jej reprezentantów. 
Trudno wymagać od naszego mentora petersbur­
skiego, aby przestudyował porównawczo wszystkie 
sprawy krajowe od r. 1860 i zmierzył postęp, ja- 
ri każda z nich zrobiła, ale tego już darować mu 
nie można, że nie skorzystał nawet z tego mate- 
ryału, jakiego ostatnia sesya sejmowa dostarczyła. 
Trzeba było tylko przejrzeć kilka sprawozdań, aby 
nie z frazesów, lecz z cyfr i szczegółów pozyty­
wnych powziąć przekonanie, że właśnie w osta 
tnich czasach wiele a wiele dobrego przyniosła ad 
mini8tracya autonomiczna. Dość wskazać na cały 
długi szereg nowo założonych szkół i zakładów 
dla przemysłu domowego i rękodzielniczego, na 
rozbudzony ruch melioracyjny w całym kraju, na 
wzrastającą liczbę rolniczych zakładów naukowych, 
na liczne w różnych stronach kraju powstające 
irzedsiębiorstwa górnicze, na ciągłe ulepszanie 

szkół ludowych — jednem, słowem dość przejrzeć 
tylko pobieżnie rubrykę wydatków na oświatę i 
cele gospodarskie, aby powziąść przekonanie, że 
chociaż powoli, ale nieustannie dźwiga się kraj na 
każdem polu. Naraz wszystko powstać nie może, 
bo inwestycye przekraczające miarę rozporządzał 
nych środków, chociażby w założeniu swojem były 
najszczęśliwiej obmyślane, mogłyby, jak to przy­
kład Węgier dosadnie wykazuje, wprowadzić kraj 
w naj przykrzejsze przesilenie. .

Że praca w niektórych działach a szczególnie 
na polu przemysłu tak powoli naprzód postępuje, 
to wina nie organów administraeyi autonomicznej 
lecz stosunków. Ci nasi mentorowie, którzy zawsze 
miarę warszawskich stosunków przykładają do 
naszych usiłowań, zapominają o tern, że my nie 
posiadamy ani zamkniętej cd zachodu granicy, 
ani otwartej na wschód drogi do największego 
zbytu dla produktów, lecz przeciwnie wystawieni 
jesteśmy na przygniatający nacisk przewagi za­
chodnich krajów pod względem przemysłu. Nawet 
ów stereotypowy frazes o zadłużeniu małej posia­
dłości ziemskiej nie może już dziś być powtarza 
ny w tem znaczeniu jak dawniej t. j. w formie 
wyrzutu, że się nic nie czyni dla wyzwolenia za 
dłużonej ludności z niewoli lichwiarskiej. Korni 
sya sejmowa, która w tym roku rozpatrywała pro­
jekt ustawy o zbiorowych kasach pożyczkowych 
dla gmin, cyframi wykazała, że w ostatnim roku 
znacznie stosunkowo zmniejszył się ciężar długów 
wiszących w hanku włościańskim, i że położenie 
włościan poprawiło się cokolwiek. Poczekajmy 

I rok, dwa lata, a przy pomocy Bauku krajowego

praca odbywać się będzie w przyspieszonem tem­
pie i z większemi rezultatami.

Artykuł K raju  powtórzyło Słowo lwowskie 
z wielkiem zadowoleniem, jako mitki obraz sto­
sunków, dodając, że samo zawsze tak rzecz przed­
stawiało. Ten szczegół zastępuje poniekąd kryty­
kę z polskiego stanowiska.

Kiedy we Lwowie rozpowiadano sobie, że pp. 
Dąbrowski i Dymet demonstracyjnie nie przyjmą 
mandatu do Rady nadzorczej Banku krajowego, 
obaj ci reprezentanci mieszczaństwa lwowskiego 
spełnili przedwczoraj akt kurtoazyi przedstawiając 
się p. Marszałkowi. Ten bank krajowy pewnym 
organom ciągle spokój zakłóca. Przed rokiem, kie­
dy rzecz w sej*ie dojrzewała, pisano, że z tego 
nic nie będzie, później po uchwale sejmowej za­
częto znajdować najrozmaitsze objekeye statutowe, 
teraz zaczęto zmyślać, że ta lub owa osobistość 
powołana, lub upatrzona do zarządu, nie chce przy­
jąć mandatu i t. d.

W wczorajszem Dile X. Malinowski tłumaczy 
się, i i  nie słusznie na karb jego kładą wszystko, 
co się dzieje u św. Jura. Nie tyle efekawetn jest 
cokolwiek już spóźnione objaśnienie prawnego 
zakresu działania ofieyała metropolitalnego, co 
końcowe oświadczenie, ża X. ofieyał n gdy nie 
był nieprzyjacielem Polaków i bardzo się cieszy 
z pojednawczych mów, jakie ostatniemi czasy 
orwały się (w sejmie i w uniwersytecie) a szcze­
gólnie z pojednawczej mowy ministra Ziemiałkow- 
skiego w Drohobyczu.

Wicze już dziś upomina Rusinów, że nie po­
winni glosować na żadnego kandydata na posła , 
którego Rada ruska nie zaleci. Popiera to moje 
niedawne uwagi o powodach dla których Sejm 
nie mógł wybrać Rusina do centralnego komitetu 
wyborczego.

PAMIĘTNE SŁOWA.
N O W E L L Ą  

P a w ł a  H e y se g r o .

(4) (Ciąg dalszy).

Zaledwie wstała nazajutrz rano, gdy pokojówka 
oddała jej liścik; zapytywał w nim tylko, czy trwa 
w wczorajszem postanowieniu. Dodawał, iż nie 
zdziwi go wcale, jeżeli zbudzi się w niej wątpli­
wość, czy on się nadaje istotnie na nauczyciela 
dla Cezarka. Może nie potrafi dobrze uczy ć innych, 
gdy sam wiele jeszcze pracować musi nad wła- 
snem wykształceniem. Jeżeli jednak baronówna 
przystaje na próbę, gotów jest przyjść za godzinę, 
zapytać o termin wyjazdu i przedstawić się baro 
noYuo.

Szybkim rzutem pióra skreśliła na bilecie krótką 
odpowiedź:

„Nie zwykłam przez noc zmieniać, zdania. Bę­
dziesz pan pożądanym gościem.

W iktorya.

W pół godziny potem przyszedł sam w popie 
latem, podróżnem ubrrnin i w tym ciemnym ka­
peluszu, który miał wczoraj. Przystąpił na pozór 
nie zmieszany do baronównej i ukłonił się nizko 
matce, która patrzała na niego zdziwiona; dopiero 
gdy córka szepnęła jej coś do ucha, powitała go 
jak dawnego znajomego. Zefiryna ukłoniwszy się 
ceremonialnie, nie zwracała na niego uwagi. Pię­
kna Wiktorya podała mu rękę i podziękowała, że 
dotrzymał słowa. Potem sprowadziła ze schodów 
matkę, która lękliwie rozglądała się po pokoju 
pytając ciągle, czy nie zapomnieli zabrać jakichś 
drobiazgów, i wsadziła ją do powozu. Był to je­
den z tych podróżnych powozów, o których dzi­

siejsza generacja niema wyobrażenia, chyba z da­
wnych obrazków. Sześć osób pomieścić się tu mo­
gło wygodnie, a z tyłu uwieszony był jeszcze b- 
sobny powozik z daszkiem, dla słniby. Czwórka 
pocztowych koni, które niecierpliwie biły kopy­
tami o bruk dziedzińca stała zaprzężona do tego 
olbrzymiego gmachu. Gdy usiadły trzy kobiety, 
zostało przy Zefirynie dość miejsca na szczupłego 
niemieckiego uczonego.

Wiktorya tłumiła uśmiech. patrząc na urocz) stą 
powag* Zefiryny, która otuliwszy się w mantylę, 
odsuwała się jak mogła najdalej od nowego towa­
rzysza oodróży.

— Widzisz pan — rzekła — że nie sprawiasz 
nam najmniejszego kłopotu. Opiekuj się pan za­
tem trzema bezbronnymi kobietami. Rozmowa na­
sza nie znudzi pana z pewnością. Postanowiłyśmy 
milczeć upornie w drodze, i każda z nas zajęta 
swojemi myślami. Gdy się panu w końcu znudzi 
między nami, możesz pan wsiąść na kozioł do 
pocztyliona lub usiąść w tyle, przy naszej Fanny, 
dla której to będzie wielkim zaszczytem.

Wsiadł prędko, zapewniając z uśmiechem, że 
zgodzi się z góry na wszelkie prawa ustanowione 
w tej powozowej fortecy. Naprzeciw niego Siedziała 
baronowa, otulona tak jak córka, w czarny, po­
dróżny płaszczyk, którego kapturek wdzięcznie 
okalał blade oblicze. Czarne jej cezy patrzały ciągle 
w dal i wcale nie zważała na nowego znajomego. 
Wiktorya odzywała się tylko wtedy, gdy w „Przc- 
wodniku** wyczytała nazwę miejsca lub góry, koło 
której przejeżdżali właśnie. Lekkie mgły przycie­
mniały słońce i okrywały szarą zasłoną piękną 
okolicę. Konie leciały jak wiatr, i tak przyjemnie 
było jechać pod wysokiem, cienistem sklepieniem, 
że nawet Zefiryna nie zdołała wytrwać w chłodnej 
obojętności wobec swojego sąsiada. Szczególniej, 
gdy stanął po jej stronie w jakimś sporze z ba­
ronówną, uznała w du’hn, że to istotnie bardzo 
miły człowiek. W nagrodę podała mu zaraz flako­
nik wody kolońskiej, zalecając ją jako wyborny 
środek ochłody. Dowiedział się także, że panie

wybrały się w podróż, a b y  odwiedzić w Medyola- 
nie siostrę baronowej, hrabinę, której mąt pomi­
mo włoskiego pochodzenia służył w ąustryaekiem 
wojsku. Baronowa pragnęła bardzo ją zobaczyć, 
ecz zdołała wytrzymać tam zaledwie tydzień.

— Tylko w Hainstetten dobrze ci mameczko — 
rzekła Wiktorya, spojrzawszy na Filipa r  Wkrót 
ee już usiądziesz w ulubionej altanie i będziesz 
Się przypatrywać figlom Cezarka.

Miło było patrzeć jak córka nieustannie zajmo­
wała się matką, jak ją rozweselała i dbała ciągle 
o jej wygodę. Zdawało s ię , że nie wierzy, by u- 
mysł ukochanej matki mógł w tem zamgleniu po­
zostać na zawsze. Przywiązanie do tej nieszczęśli 
wej kobiety i troski o jej stan tak wyłącznie za­
pełniały serce młodej dziewczyny, że w nienr dla 
innych ludzi nie było już , prawie miejsca. Gdy 
w czasie długiej podróży zamykała niekiedy znu­
żone słońcem i kurzem oczy, wpatrywał się Filip 
w jej zagadkowe oblicze. I dziwna ! Chociaż miała 
zupełnie inne rysy niż matka, to jednak, gdy tak 
usypiała na chwilę, stawała się dziwnie podobną 
do obumarłego oblicza tamtej. Tem go właśnie 
czarowała najsilniej. Patrząc w te otwarte oczy, 
które tak pogardliwie umiały spoglądać, chciał o- 
przeć się jej potędze. W śnie jednak znać było, 
że nie jest szczęśliwą, że w jej piersi bije serce 
tkliwe i łaknące miłości, jak serca innych kobiet. 
Przyznać się tylko do tego niechciała przez dumę.

Oa zaś gdy patrzył na góry i lasy lub czytał, 
jak zwykł to czynić w podróży, Homera w kie- 
ssonkowem wydaniu, czuł dobrze, iż jej oczy wza 
jemuie badają twarz jego. Skoro spojrzał na mą 
wśród tego, nie mięszała się wcale. Znosiła tak 
spokojnie wzrok jego, jak gdyby on był tylko je­
dnym z przedmiotów, które są godne poznania. 
Kilka razy próbował zawiązać rozmowę, przerwa­
ną w rotundzie, lecz nadaremnie. Przybywszy wie­
czorem na nocleg, unikała spotkania się z nim 
sam na sam , a przecież czuł wyraźnie, że nie 
miała bynajmniej zamiaru drażnić go i podniecać 
tą chłodną obojętnością. Widział tylko, żę go nie

potrzebowała i znosiła jego obecność, jak się znosi 
tyle innych rzeczy. Czuł to i coraz większego do­
znawał przygnębienia; widział bowiem dobrze, iż 
to on jej potrzebuje i że nie mógłby się zrzec jej 
obecności, choćby mu to drogo przyszło opłacić.

Cieszył się, gdy dojeżdżali do celu pedróży. 
Dziesięć dni trwała ta droga, którą teraz można 
odbyć 'w dwóch dniach wygodnie. Próbował nieraz 
stargać węzły, które mu w zamkniętym powozie 
skrępowały serce tak silnie. Przeklinał niekiedy 
godzinę, w której się oddał dobrowolnie w nie­
wolę. Kochał się nieraz w życiu i doświadczył 
zawsze, że te przelotne i wkrótce zapomniane u- 
czucia kosztowały go więcej serdecznej krwi niż
były warte. ,

Ta nagła miłość ku dumnej, arystokratycznej i 
z góry nań patrzącej piękności, dla której on był 
tylko materyałem na zastąpienie starego probosz­
cza w jego obowiązkach nauczycielskich, — ten za­
mglony obraz niepewnej przyszłości, —Włochy, które 
opuścił, stanąwszy zaledwie na progu tej obiecanej 
ziemi — to wszystko, jak sam przed sobą wyzna­
wał, było zanadto wielkiem szaleństwem jak na 
dwudziestosześcioletniego uczonego. Ale gdy z po­
wozu zabrzmiał głos wszechwładnych ustek, zni­
kało w nim, jakhy czarem jakim zaklęte, wszel­
kie pragnienie niezależności, wszelki upór i nie­
chęć. Z upragnieniem czekał sposobnej chwili, by 
zeskoczyć z kozła, Spojrzeć w zakaptorzoną twa­
rzyczkę i przekonać się, czy nie uszczęśliwi go 
jakiem słówkiem przyjaznem.

Ostatnią noc spędzili w Gracu. Stanęli tam tak 
wcześnie, że Wiktorya zostawiła matkę przy pa- 
syąnsie i zaproponowała Zifirynie i młodenm to­
warzyszowi przejażdżkę po mieście. W sercu Fran­
cuzki znać było coraz silniej budzące się uwiel­
bienie dla Filipa. Baronówna była bardzo wesoła. 
Zefiryna żartowała z niej, mówiąc, że to radość 
z zobaczenia dawnego adoratora, starego probosz­
cza, takim blaskiem świeci jej z oczu. Nazajutrz 
gdy po dwugodzinnej podróży zbliżyli się do ko­
tliny, w której leży Hainstetten, głęboki meprze
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(A ) Wszyscy łamią sobie głowę nad zagadką, 
jaką hr. Kalaoky zadał światu odpowiedzią swo- 
co do rewizyty N. Pana u Króla włoskiego. Dy­
plomaci i niedyplomaci zgadzają się na to że kto 
w taki sposób traktuje publicznie rzeczy najdra­
żliwsze, albo musi mieć ważne ku temu powody 
albo też zgrzeszył przeciw najprotszym tradycjom 
międzynarodowym. Stosunki Austryi z Włochami 
musiałyby być bardzo naprężone, albo chyba Wło­
chy weszły w inną kombinacyę przymierzy pań­
stwowych, do której Au&trya nie należy, lub na­
leżeć przestała. Są tacy, co już z odpowiedzi 
w mowie będącej wywnioskować chcieli, że Austrya 
zbliża się powoli do Rosyi i Franeyi i odwraca 
się od Niemiec, przypuszczenie pozbawione wszel­
kiej podstawy. Pewnem atoli jest że to co powie­
dział hr. Kalnoky, nie tylko w Rzymie, ale i 
w Berlinie musiało sprawić nieprzyjemne wraże­
nie. Zaniechanie podróży do Rzymu nie było ta­
jemnicą dla tych których to obchodzi, ale co in­
nego znaczą rokowania dyplomatyczne lub wprost 
między monarchami, a co innego rozprawy parla­
mentarne, przystępne ogółowi, na które rzuca się 
paręses dzienników. Zgoła możaaby tu użyć słów 
Schill era w „Wallensteiaie“ : Das war kein Mei- 
sters :iick. Octavio! Jeżsli do tej sprawy dziś je­
szcze wróciliśmy, to głównie z powodu, że podo­
bało się pismu węgierskiemu wątpliwej wprawdzie 
sławy zaczepić hr. Taaffego i jego zrobić odpo­
wiedzialnym za niedojście do skutku podróży do 
Rzymu. N . fr. Presse jest dość uczciwą, aby przy­
znać, że hr. Tasffego o to winić nie można, lecz 
zarazem dodaje, iż interpretacya słów ministra 
spraw zagranicznych źle wypadła, bo polityka we­
wnętrzna w Austryi ma teraz pewien „zapach kle- 
rykalny“ I to ostatnie twierdzenie nic jest praw- 
dziwem. Hr. Taaffe jest politykiem konserwatywnym 
jest torysem austryackim, ale za nadto wiele dał 
dowodów, że nie podziela zapatrywań jednostron­
nych tak zwanej szlachty feudalnej.

zwyciężony smutek zasępił oblicze Wiktoryi. Filip 
zapytał, czy powrót do rodzinnego gniazda budzi 
w niej przykre Wspomnienia?

_  Nie _  odrzekła —  lękam się tylko t*go 
bezbarwnego życia, które tu czeka innie po sze­
ściu tygodniach nieobecności. Może pan myślisz, 
że człowiek samem wypełnianiem obowiązków zdoła 
zaspokoić wrodzone pragnienie szczęścia? Znaczy 
to tyle, co kora z drzewa dla zgłodniałego. Czuje 
się próżnią, której nic nie zapełni. Lecz poeóż mó­
wić o tem? .

Słowa cisnęły mu się do ust, lecz masiai mil­
czeć w obecności innych osób. Uważał, że M ikto- 
rya umyślnie zwróciła się do matki, poprawiała 
jej kapturek, a nareszcie odezwała się z uśmie­
chem, że wkrótce staną w domu.

— Czy widzisz już Cezarka? — spytała matka 
z rumieńcem na twarzy.

— Nie, mamo. Nie zapowiadałam naszego po­
wrotu. Chciałam przyjechać niespodzianie i zoba­
czyć, co się też dzieje tutaj w naszej nieobec­
ności.

Kazała pocztylionowi zatrzymać konie.
— Musisz pan koniecznie wsiąść n a  kozioł. 

Szczycimy się pięknością naszej starej siedziby, 
która właśnie z tej; strony w najokazalszej okazuje 
się postaci. ,

Usłuchał natychmiast. Po chwili wjechali szyb- 
kim kłosem na gościniec wiodący do zamku, który 
otoczony zieloną gęstwiną, królował na wzgórzu. 
Okna migotały w blaskach południowego słonoa; 
szare mury i dachówką kryte wieżyczki odbijały 
na niezmierzonem tle lasów, któro p?§ły sję po 
górach; tylko łyse szczyty skał sterczały jak wy­
spy na szmaragdowem morzu; dalej widniały sku­
pione domki wieśniacze, a pośród nich odbijał 
czerwony dach kościółka.

(D alszy ciąg nastąpi).
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□  Hr. Kalnoky powrócił wczoraj wieczórem I 
z Wiednia, dokąd się udawał z powodu przyjazdu 
W. ks. Włodzimierza. Chodzą pogłoski, że p. Giera 
był także w Wiedniu. W kołach rządowych zaprze­
czają temu. Wizycie tej W. księcia rosyjskiego 
nie należy przypisywać wielkiego znaczenia poli­
tycznego. Zupełnie zmyśloną jest wiadomość pe­
wnej berlińskiej gazety, która twierdzi, że wizytą 
tą  W. ks. Włodzimierz chciał zatrzeć ostatnie śla-1 
dy nieporozumienia, jakie wynikły między nim a 
arcyksięciem Rudolfem w Wrocławiu. Pester Lloyd  
i Fremdenblatt zaprzeczają unisono tej bajce, któ­
ra nie wiadomo dla czego ciągle na nowo po­
wstaje.

Przed wyjazdem swoim z Konstantynopola, lord 
Duffeiin oświadczył Wysokiej Porcie, w imieniu 
swego rządu, że plan przyszłej reorganizacyi Egi­
ptu nie jest jeszcze tak dalece dojrzałym, aby mógł 
służyć dzisiaj za przedmiot jakichbądż rokowań 
lub transakcyi z Tarcyą. Pertraktacye z Francyą 
już się rozpoczęły, ale ostatnie wiadomości z Pa­
ryża głoszą, że propozycye angielskie, które przy­
wiózł z sobą lord Lyons, nie zostały wcale dobrze 
przyjęte, a ustęp tyczący się modyfikacyi kontn li 
finansowej, został zupełnie odrzuconym.

Wynika z tąd, że rokowania te zabiorą dażo 
czasu, chociaż naprzód wątpić nie można, że Aogl a 
zrobi jakiebądź ustępstwa względem kontroli.

Tymczasem w Konstantynopolu zamierzają sko­
rzystać ze śmierci ostatniego beja Tunisu, Mihmu 
da-es-Sadok, aby przynajmniej powierzcho? nie u 
ratować zwierzchnicze prawa Sułtana n td  Tunisem. 
W. Porta wymaga, aby nowy bej przed instałła- 
cyą swoją, żądał inwestytury z rąk S altana. Wy­
maganie to jest słusznem i sprawiedliwem i rząd 
francuski powinienby mu zadość uczynić. Fakty-
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wciąż w jednej mierze ten sam podnios^y_ j v;Ue 0MW?-eV« teatrów warszawskich. Wspóinemi siła _ I L a t a r ń

Inne podrzędniejsze role wykonal . .>ac!n̂ go I mi wraz z p u ł k o w n i k i e m  Palrcynem, który postaw I czarnych odmętów zburzonego morza

ka w roli p o n ^ . ^ ę e t A m h s y b y l a  y  w ,.m nkl., . i « .

rozpuszczono rJ frzeważuie żałobą^dworskąą o któryi
jęsistemi, i częs-f

“ i c i S ^ S l ń ?  ; “ araame.tera,.iesty ósmy "
Koiciu*zko pod Racławicami11, a sala teatralna jwszystkiem nie mógł on w żaden p tisiłowały I w yiąc’ RztuTmu,ą ? .1. t  zaStep smoczy 

Od góry do doln widzami.Igle i s .i ,s ta le  «• W  P - f t
Dowód to, jak fenomenalne ma ta  sztuka w na- | niektóre dzienniki, b vdące orj;a1Da t._ ,„ „ ^ Tr„łl n ie | Podnoszą coraz wyże] by J

’ ” S ' h “ 3 " £ - * 2 - s Ł b ^ s - . - ™ - * .Btom swe z a d o w o len ie  z ich g ry  rz ę s  , ę_ I znaczniffl g;ę 7mniejszył. Dokoła w ,,  i ryoaj .
Booa, f.le, jak

pianą

natrze to odskoczy,cłAłn mieście Dowodzenie.i dowód zarazem, jakldydatów na różne posady. Sił IFala za M ą leci, krate
wielkie mieści ona w sobie zalety skoro doczeka „było w "e^ am T ^ raw d z iw e  znakomitości M ^ ^ Y m  m S w T g ó r ^ ^ a k  wieloryb pryska., 
się wkrótce jubileuszowego, pięćdziesiątego przed- 9ię; pozostały te »““ « “  wczoraj jeszcze wy- P słnP«ma laJ rn5® 3kt6rej światło błyska,
stawienia. We (czorajszej’obsadzie ról zaszło kilka I te same P™ , pbv i okoliczności na równi I c c g 4ywiołów’ślepie bezroznmne?
bardzo korzystnych zmian, że wspomnimy tylko U w a la n e  wedto P * zeb£  1 1 , żc eborób n i e ^ ż ^  ^ t e n T p a d y  zaoiehłe i tłumne 
o jednej, t. j. o objęcin roli praporszczyka K a t- |z istotnemi talentami._ u c z y w b u » ^  t .„Tnn_| flAch! może te napaay ^  _ „ Aoaf) , P1

kowa przez p. 
szarży, a przytem 
bardzo poprawnie lezneeo Tatarkiewicza^ znacznie i t k;r  nocny zaciągną emmuj ,

- K i e d y  dawniej la t .  crekaó tr te h . byle _ k , k my|u!em aboUl, 1 od t™ .P  d ,t ,e j .
I5SŁ <•.

itko co tego było
Igodnem tak z oryginalnycn jae  i z l ueicmy, - .- ; ua
! rów • nrzedstawiono wszystko co na mnycP ace^ i  ̂ u n^g pana łaszące się psiaka,

Senator Gndowski otrzymał nareszcie nominacyę L scłj polskieh się ukazało i a ^ ™ t o - 1 Ta  zgra3a napastników^ stopy skały j  e ,_

żv stłumić. Przewodniczący Schwarzinger odczyta! f  keyon0wauie oświetlenia elektrycznego.
r L Z n  ^ ' » “ *d“ ” tV0S; “ r i b y  t ,k  / w r . ;  a a * M e b  6  li .to p .4 .. S ,d  w , t o ,  e h o r ,« t i  . 
winien dokładać wszelku-h T vo T sta d t orzekłf że w sprawia katastrefy na moście w Es-
dzienniki demokratyczne jab Tagblatt i Vorstaat j  ten{ jeBt trybunał w Fudcirehen.

\Z tg  pozbawione zostały wszellk ê\ PT J°nCL 0 fnv B e l g l a d  5 listopada. Na wczorajszesa posia­
ny ludu. Przebieg Zgromadzenia był spokoja^ ministrów pod przewodnictwem króla

W i e d e ń  6  listopada^ Don0szą_ tu ze ^ r a  e_ dachwalon(/ ntrzymanie gabinetu Piroczanacza 
wa o opadaniu wody, chociaż część w . p a r y i  6  listopada. Siłcle donosi, że skarb
wnika jest jeszcze zalaną, a droga do Wokufa 1 , gtwJ rozporządza tak znaeznemi środkami, iż

KT ^ SPt 6  T .“ 5»d». W c » r .j» z . 1883 zostanie
nowego ..wiązko pS llt,cnego  iS o to ń i  b e f i ą d n i i .  tre d jtn .
tioo trustitw "  było bardzo betne. ’ffiel'S„“ 5 L  „ 8 i  6  ilgtopadn. N atiom l dowiadnje się,
soko położonych było na niem obecnych. Stownrsy , 1 * " ^  gi? , lby ba;d!?

“ p ^ e r S r *  6  w S a d ń .  K „ t ,  . .  pog losb iL n , polityk,. Prog-nm
o P U . - S M n M . ^ ^ , b ? e ™ T t e -

| WOlepf rmmlw oiskow y* Mówią, że w jego m ie j-U s ta ło  wszelkie niebezpieczeństwo przemienia mi 
Igo refirm  j , „ ministrem wojny Don- 1 aisteryalnego w chwii zebrania s>ę Izby.

E i *] scy powoli wystąpią z wojska. jcyi telegrafleznćj w pałacu w wamzy

się żo urzędy cietae!w P»obnłow ic»ch, Mojbwie 

go banku narodowego.
K . , w  6  bntopndn. K on4^n  M«df .

Z W a rsz a w y  (4 listopada). 
(Teatra

I,

przedstawiono tu niemal wszystko co te^° I Wyjąc, gryzły opokę, jak brytanów sfora,
1 • ’ oryginalnych j a k  zwieszając coraz niżej -  niżej

Telegramy biura koresp.

W i e d e ń  5 listopada. Dzisiejsza b a ' dz® !*'

P e ^ w y V S e n l f  ^ Y ^ n d t . t o w .  "  L ^ W m Ł o ś c i  .  Ch.r.nm  o , nie-
B u d a p e s z t  6  listopada. Komisya budżetowa lag p0 „}08ka jednak o zdobyciu tego mia-

delegacyi austryackiej przyjęła bez zmiany wszyst p y  ’bezzagadną. Armia fałszywego F oroka
kie pozycye wydatków zwyczajnych bmtttża ’woj- sto podobno z 80,000 żołnierzy. Podług

r»nr)łno* nrzediożeiiia rządowego. Prze_ I  ̂ . ._. nrjAHnw^o. wvbachł^ W Md-«  * « - *  * * * ’« H I * * -  I nkowe^ó p o ^ag  n n o n ^ j  | donienienia dniennikb urzędowego, wybuchła
l iC n p o u o s t» je in n d ,lT ,.w a r . ,» .e m P rm .* ;  <pel ,„n bi nie. matą bylo n n r t n g ą .  D y ^ to r  « ty .tycnny (l.n l I 1 -------- ó -ł w.nólnn mimntnr w oju , na , |  . . .

eyjno-finaneowym. Co . i j  ty ca , p. Hndowskicgo ni.  ^  „ me siły, któro do n . c d a w r n J o a c z . a b S I ^  ^  ^  ^  , k t a . . t w « - t «  gna i.  , obie dyskreoy, co d o W J S , 1 j “ „ e |o  a adwokatów angielaktcb, 1
mnniniy wstraymad 8ię j.e8Beẑ ? ^  jotwiano i^pod niebtosA ° j ł  Itroaatn n i e | r raekon8d j t ó ] ^ ^ y j ” y ^ , ^ d t o b j^  h tó reg^  p ^  ledW  „ t  L Ł  * W .  « W « »  ■

Ulał Uli Buuiłuuuio * « • j  • * i. I mv"v 4-----  . i
obowiązki w poruczonym mu zakresie admiantga I aje^ przecież miał on

.tern odpowiadał wspólny minis tor w o j n y n a c a i y  
! > » * »  P.yta4, jak iem u  aadawab G ro*o^lkb  Storn ce cholera.

K a i r  6 go listopada. Miuisterstwo postanowiło

można o jego przyszłych skntkufam ilijnych okoliczności. Z nor Twych PUiltaj*ące zuchwale
rządach. Że jest człowiekiem poważnym i j e j a -  j m^ n dyrektora artystycznego f f  , jy s taw ia^ sz tu s i | ^  przed światłością^ przed ludzką stopą:szcze wnioskować nie

pewne roztropnie zapatruje się na zadanie którego J ^ zor‘owo> dokładnie, w myśl autora, a .“a ẑ , |agzg ^  
się podjął,w ątpić nie można. C a y j ^ n i u  P ' ^ f  [skieji ^ em e rawet^świętom, _s^ tylko

mogłyby coś za- 
, »  . ,vDu . .--o w ą . Nawet w Wie-

eo utruduiónTm zostoło w Sstatnich czasach ró - |dnjn j Paryżu nie można lepiej 
żnemi, ale zwłaszcza zewnętrznemi okolicznośeiaosi. I ri0Wiemy , wystawić np. C i ^  P' . __vJfawjone

Najświeższe z m i a n y  w zarządzie nastąpiły w sku-Mnb Odette jak  widzieliśmy te 7
«iu podania się do dym isji prezesa Wsiewałow- l Qa tutejszej scenie, 
skiego, W ostatnich zaś chwilach jego rządów uor-J 2  oryginalnych zaś

Która was kiedyś zdepcze i na miazgę zc£zo! 
P e t e r s b u r g

Ił6w monarchiT Skoro rokowania skohezą się, uka-1 op łacenia

U . ś i s

dóbr rządowych do- 
,._zystkie układy w celu 

grudniowych są już zawarte.

W  W  Ipnie zaznacza T in istorw ojny , że bataliony rezer | & w | | |  _  -W ie d e ń  6 -go listopada M g J J
Iwo we w czasach pokojowych me będą istniały, Q minut po poł. Renta papierowa 76 95. 

z wyjątkiem kadrów, i że większe załogi, z w y ją -  l bma  7f  5 5  „  Renta złota 95-50. Ren

,  .  I kóC™ r^ ą ^ y ch ^ n a ^  te ^ to ry a c h ^ o d m ^ n y ^ ^ k ^ ^  I ̂ 1*25^- d T

Ostatnie wiadomości. U. gg* *Ą%p -  w
le^a .p o w o  y B  Lony 1864 D>kn 1 U  -  .4kcy .

ntootów poatnwiś możnnj D „ „ M „jem,  nię, U  z  dniem 2 9 g , b. m. kolej ^ S j S S r t T  «® X 0 - -  
™ ałowiBDie G rubych]v  i„ T ,id«,;ka obniży swoją taryfę. I odtw cze  lanej zaś zmiany ustawy wojsko-| i i i  „™ i,„Jn 1^ 1 .9 5 . _  Anelo Bank 127— .

^  unmet tak  nw an, ^ ^ ^ . 8 0  •l ^ g u M >  te to « 7 , m t o

•ssrM  S 'L s M T w f W
Otrnymal.śmy « T ^  - e t  -  - T E ' 5 , =  . ’S f S Ł  W

iedzielny Słowa  w a r s z a w s k i e g o . g ó r y  czy dlaczeg0  me postanowiono tob przynap | U 6 .5 0  _  Akcye kolei półn.-zach. ^  ^
mniej nie powzięto zamiaru w r r T B T P a l D O ^ o i

8  ̂ •___nźa mo nic*, w snólnego ż usta

„Numer mniejszy 
przed północą*.

» 1 U» j  ICvnUvgvj w
wnikiem pan Y, reżyserem pan Z .i t. d.“ Pogło-1zt amtąd trzeba! 
ski ts nawet ważniejsze sprawy spółeczae spycha­
ły na trzeci plan. Dodajmy, że towarzyszyły im .
lament nad upadkiem sceny warszawskiej, prze-1 / o j  A d m in is tr a c j i  „Czasu,
śladowania zdolnych artystów, przesadna nagana, | „  , , , •
tem dziwniejsza, że następowała po przesadnych Dla weteranów pohkich w Zakładzie
do przesytu pochwałach. Podobny system używa- zimierza w Paryżu złożył H. toenet ó 
r.y w łażai parowej, gdzie z wielkiego ciepła j .
przechodzi się raptem pod tusz zimnej wody, me I ^-,i==»«=s!S5w®- -  ---- ̂
mógł dobrze wpływać na zdrowie i rozwój seony, | g g g g | |a f S t W i  f l f t l l i i l  i p r i 0 S ! l |S !  
rzeczy z natury swej nadzwyczaj delikatnej, w aai [ 
szem, logicznem następstwie*występowali ze wszyst­
kich stron kandydaci na prezesów, wiceprezesów, 
dyrektorów, kierowników, każdy kogoś protego­
wał, dzienniki umieszczały artykuły, w których

P e t e r s b u r g  4 listopaua. . tej czyQności z nowellą wojssową, a
~ i tmóowrp zaprzecza wiadomości,! podanej przez y J wania do reorgaaizaey! armll me postą-

(Dokończeme nastąpi). ent6nta rządn angielskiego w Teheranie, ja  P 7S c z a s  l e s z c z e  tak  daieko. ,

  t — ■ f t * * ! *  r & . ? • . * ? «  8

S j z i n 5: 1 0 2 *  ■ » ^ J T j r m K92-35. — 4 °/0 Renta węgierska 87 10 złr. 
Usposobienie giełdy:

B e r l i n  6go listopada. 1 8 8 2  roku. — Bank 
^Tn«trvac5 170 95 Krótki Wiedeń 171-20-

podlegać

T , . i  m t a m f  z b o ż o w e  
z dnia 4-golistopa. W i e d e ń :  pszenica

w dniu 30-go z. m. rozpoczął się Pr° ^ 8 Prze° P - 
i intendentom. Obwinieni o nadużycm i fałszers .

Grnety Lwowskiej podpułkownik Stawraki, pomocnik jeąo Grigoren 
: pszemca 9-75 do ko i Spirowskij, jak również o udział w tych

S  z a S  Josefsztadu lub Krófogradu miaato 
innego więcej niemieckiego, odpowiedzM min j  | 
że przy organizaeyi armii me można stać ani

r e d a k t o r  o d p o w ie d z ia ln y  i  w y d a w c a  

A n to n i  K lo h u k o w s k i ,

j  iądąją

l i n  p i e n i ę d z y  i p a p i e r ó w  p u b t
6 listopada

gsapStsrowis rosyjtskis aa 100 t» 
srebrny obrączkowisowy

100 marek
Salsę.
Sarkł aigast^ikie 
Dukat ważny . . . . . . .
IC-fraiikówka
Ii^perysł ważny  .............................
Srebro saetryackie sa lOfc ańr- •
Kupony srebrne pSataf m 100 *te

Listy zastawne i obitj
'#cży8»ka krajowa galicyjska. .

Ofe igaoye indemnisacyjne galicyjski* i  
fi iitty east. Tow. kredyt, ziemsk. . „ »

w  „ ,  „ ,  n  ® . 1 1
£j< li ty zast. Tow. kredyt, ziemak • f i g  
!-ft 1 ty „ banku hipot. j “
IjśU.ry dłużne galio. zakł. włośd . l i  
M  li sast. gal. zakl. kred. wio. ®a 100 zlr.
5f( lis y zast. Banku hipot, gal. z Pre- 
5j< lisry zast, ,  » zwrotne za 40 lat
8% listy zast. g. z, kr. a, w Krakowie, zwrot 

za 8 fi lat, srebrem za 100 złr. w- a> * 
listy aast. g, z. kr. z. w Krakowie zwrot 

za 86 lat, banknot, za IW) złr. w. a. • 
listy zast. g. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w.
H  listy zast g. Ł kr. z, w Krakowie, zwrot 
.  . ‘to  lat, banknot, za 100 złr. w.
^  «sty zastawne Król. Pol. z r. 1869 [ r ^
«  listy likwidacyjne Królestwa Pol. Id 100 rabhl 

Akcye kolejowe i bankowe- 
Akeye kolei Karola Ludwika . ; P“ v,ł?

» t  Lwowsko-Czerniorreakiej «
s banku hipot. we Lwowie «
« banku gal. dla h. i prz. w Krak

Losy krajowe.
Losy Krakowa
Losy miast* Stanisławowa .

•§s

tó R* y

£9

gio
200
200
200

117 50 1 
1 58 

68 20 
5 62 
9 44 
9 70 

100 —
99 50

18 50 
1 68 |  

68 75 1 
5 72 
9 52 1 
9 80 I

100 -  I

101
89 76
90 — 
87 25 
98 — 

101 25 
ICO 50
93 25 

101 -  
97 50

102 75 I 
, 0 75 
91 E0
88 25 
99 25

102 60
101 50 
94 50

102 —
99 —

98 — too -

100 50 102 50

100 50 1&2 50

l o s ­
es 25 a  
85 75g

105 * 
99 50& 
87 -  g

. 810' . .

I 169 60 
1 303 -

312 -  
171 -  
310 -

|! 20 30
U  - -

81 25 
95 50

%vi?ś'#J ’i
.U,i 5, ■ 
*’ft ■

■Losy

4 listopada.

OM giBoutą p a p ie r o w a  . • - 
a webraa . •

ifes la  p« *
.  i860 * 800 ,

i860 » 100 ^
B 1864 , -100 .
"  ̂ 1864 » 5--' »

Losy Dśdaśw-Ksnt818 • - '
OH'ęi

« >  . ’ ■ • ■ • r f* *BttkowiiaMe ■ •. • ’ . *
iMioyjBkśo ■ - • ' •
Hcrswskie . .
Niśszc-austryaokiti . •
Wyższo-austryackie *
S zlą sk ie .........................
Styryjskie . . • • j  *
Siedmiogrodzkie . . .  »> *
Wtjgierskie B *
Węgier, z kfauz. . » »
54 Oblig. poż. kolei węgierskiej 
«  węglersk.

Akcye bankowe, 
Anglo-anstryaekiego Banku • 120 złr.
Boden-Credit węgierskie . 140 „

■' 9 „ aiistryaekie 80 „
Credit-Anstalt dla Han. i Prz, 160 „

» » wegierskie , 200 »
Depositen-Bank . . .  200 „
Eseompt Gesell. niż. anstr . 500 ,
Gal. Banku dla Hand, i Prz. 200 , 
Austro-węg: Banku (Nat.-Ba.) 600 ,
Dnionbant .   100 „
Verkehrsbank ogólny . . .  140 ,
Wied. Pankvereir . . .  100 „

Akcye kolei,
Albrechta . . . . .  200 zk. bez£ 1 ------
AUUld-Fiums W  ,  US69 -~

76 95 
1 1  45 
95 45 

119 
131 15 
135 
171 
170 50 
97

06
93 50 
S9 90 

i.04 
10& 50 
104 50 
110 
104
98 50
99 25 
97 25

134 75 
119 60
94 75

.26 75

234 50 
307 
197
206 -  
875

838 
121 20 
144 5i 
1114 75

Donas -Dssuptssi1, - Ges.
E lżb iety .................... .....

77 10 Lira-Budweie . • • •
77 60 M sburg-Tyroi . . •
95 601 Ferdynanda Nordbshn .

119 501 Franciszka Józefa ■ ■
131 451 SM. Karola Ludwika .
135 7 i |  Koszyeke-Oderberg.
171 501 Lwowsko-Czern.Jassy .
171 —I Hordwest austr . .

3 9 - 1  B „ L it B 
Studolfa . . . . . .

imlogrodzka I 
107 - |  Staats-Eisenb.-Gesell .

8fldbahn (Lombardy) .
Theisbahn (Cisańska) •
Węg. gal. Łupkowska .

Nord-Ost . .
Westb. Stuhlw.

Listy zastawne-
^  Agi. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 tat
5 */t Boden Credit all^. złoteffi pławią 
5#/  ̂ papier. 3B lat
6’/* Tow. k rel. krakowskiego 18 jat
7% Listy dłużne Włość. „ f
6 •/. Towarzystwa kredyt, „ lat 
5%*/ * „ złote 36 lat.
4 '/I Gai. Tow. Kred. ziemsk.

127 —I 5•/, Gal. Tow. Kred. ziemsk.1 ki/ „ nowe 37 lat/£? B D D - f
8'/„ .  Bank. Hipot. lwow..
fi'/. * ff Włośó. n ;i * : 
5*/, Bank austr. węg. (National.) wal,

190
105 - |  
107

105 —I 
99 
00 251 
97 75! 

135 - 
119 701 

96 -

625 rir. 6^ 
aio ,  •
800 .  *
200 ,  *

1050 9 8
200 s .
•SIO , .
Ż00 ,  .
200 9 .
200 » .
200 * .
200 , *
200 . .
200 * »
200 „ .
206 , .
200 . *

, 200 ,  .
200 „ .

235 — 
307 30 
297 5Gj 
208 
880

840 ~l 
121 50j 
145 
115

169

54/,'/, . Roden Kredit-Institn
Priorytety kolei,

A l b r e c h t a 30® ^  
Alfóld-Fiume . . 200 ,

„ ,  Em. 1874 . 200 ,
Donau-Dampfsoh. 160 i 200 
Elżbietę . . . . .  100 

Esc, 1869 300

5'/,

:  6% 
.  4 V,./.

płacą i
688 — 590 - |
811 50 212 - 1
191 -  191 50|
181 25 181 751
2782 2787

195 -  195 251
Bil 75 a12 251
146 26 146 7fil
170 -  1L70 601
204 50 5!05 - 1
328 75 129 251
165 75 L66 251
161 50 162 -  1
345 50 346 —1
139 t0 140 —I
247 50 248 - I
161 - 161 501
160 25 161 751
166 50 167 - I

118 75 119 251
104 75 _  —I
101 50 102 50l
105 50 106 50j
101 75 102 251
_ _ — —|
____ 91 5
98 75 99 25
98 75 99 25

101 75 102 T \
100 75 101 75
101 - 101 5(
100 3( 100 45|

101 ” 1101 75

9t fi0 94 80
95 80 96 10

97 90 98 20
97 80 98 10

Elżbiety Lins-Budwoi* 200 sto- 
Em. 1870. • • 2Q0 ,

B 1972. . • 200 ■
a Balzb.-Tyr. 1873 200 s

Epenes. Tam. węg. <®eżd ».
Ferdyn.-Nordb. m. kon. . • •

* Mor.-Sriąa. linia i |n /7 S
poi. 14 milion, 1882 ■ 

l  poż. 1876 r. . .  100 *
Franc. Jóżefa Em. 1867. 200 ,

Em. 1873. 200 * 
Gai.-Karol.-Lnd. I Em.. 300 « 

n .  1871 3oe „ 
l  HI »1872 800 B

Koszycko-Oderb, . .. • 200
Lwow-Czer.jl Em. 1865 600

HI l  1868 300 
* rv l  1872 300

Sordwestb. austr. . . • 200 .  *
w Lit. B. . 200 |« a
” Em. 1874 200 * ,

Rudolfa ................300 „ »
Bm. 1869 . • ■ 300 „ »
Em. 1872 . . .  300 B ,

" Salzkam. gut. zł. 300 ,  *
Siedmiogrodzkiej * ■ ’ H99 Ł  JL,
StaatseisenbahB . . • 500 tt. 3^
Suddahn (Lombardy) . 500 to g

Theissb.-Gesell.'. • •  • , _ *  "
Wee. gal. Łupków. . . „ •>węg. g v H Em. 200

> •
&

101 26
100 25
101 50 
101 —

105 75
102 —  
107 25

101 75
100 50|
102 -

101 301

106 501

107 7&|

105 25 
101 60 
101 50
100 to

106 25106 75
105 75| 
101 851

101 251

100
2Ul>

Nordost . .
złotem 

Westbahn. . . ■ 2W 
Em. 1874 200
Losy.

54 Donau Eegul. • 
Premiowe Wiedeńskie 

Węgierskie 
3«i Tureckie
Kredytowe . ■ •

zb. 100 
.  100 

. *  100 
fr. 400 
złr. 100

97 70 £8 - I
93 25 93 761

100 201l00 601
95 75 96 —|
94 50 95 2M

102 20 102 501
101 30 101 701

_— -----  --1
99 50 99 811
99 60 99 8f j
99 tO 99 751

118 25 --  1
92 60 92 80|

178 - 179 -
133 50 133 75|
118 50 118 75
99 30 99 7 |
94 2< 94 50
91 - 91 50
91 30 91 60

113 - 113 50
97 -

94 - 95 50

115 71 116 251
123 l i 124 -
117 5( 118 —
26 213 26 60

174 25174 76

dary • ■ * • • • -
4*/, Donau-Dampfach. •
Insbrucku....................
Keglewloha...................
Krakowskie
Ofuer (miasta Budy) • • 

lu E lf*
iaima . ■ • • •
Salzburgskie...................
St. G e n o iś ...................
StanisławowsWe . •
4V,% Tryestoóskie .
4'/ »
Waldsteina...................
WindischgrStza. • • •

Waluty.
Dukaty ważne .
20 frankówki . . • • * •
Imppryały rosyjskie . . . - •
Funty szterl. angielskie . . . 
Liry tureckie złete . . . • -
Marki niemieckie za 100 marek 
Bubel papierowy za 100 . . ,

42
106

20

S »
40
m
10* /*
41 
20 
4£
20

105
50
21
91

pfe |_  
3 f  75 

109 —
22 50
19 —
20 60

35 50 
18 75 
51 50
23 50 
46 10
24 25 

127 —
63 — 
27 75 
39 50

& 66 
9 48 
9 70 

11 90 
10 79 
58 45 

118 -

L w ó w  4 listop.
Akcye Banku hip. gal. 200 złr.. • ■ 
5'/, Listy zast. Tow. kred, ziem. . •

5V " ! " " 37-letnie *.
*J / a  »  *  I ł  .  <
6•/, .  ,  Banku hip. gal. . •
g»7 „ włość. gahe. .
5*/« Obligi indemn. gal. 5'/, podat. . 
6*/, * pożyczki krajowej . . •

W n n a w *  4 listop.
6'/, Listy zastawne nowe 1869j-^  •

J y łŁ L
38 50 

109 50 
28 50

21 —
89 25 
36 — 
19 75 
52 60
24 — 
47 -
25 — 

127 60
64 — 
28 50 
40 -

6 68 
9 49 
9 77 

11 93 
10 81 
58 55 

118 25

305 --  
98 41 
90 50
98 45 

101 30 
10U 50

99 80 
101 —

309 — 
100 —  

92 
100 —  

102 50 
102 -  

101 -  
102 50

rub.|kop.

6'/, Listy likwidacyjne. kupon

rub.|kop

98 50

86 60 
lf8
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i r  Oryginalne Singera maszyny do szycia
i l u  \ ¥ m  -2 Ą

okazały swą doskonałość znowu świetnie przez znaczny wzrost swego pofcupu; w samym przeszłym roku sprzedano
przeszło pot miliona

mianowicie 5 6 1 ,3 0 6  sztuk, tj. więcej niż trzecią część ogólnej produkcyi maszyn do szycia na całej kuli ziemskiej. — Doskonałość i działalność maszyn, 
praktyczne urządzenia, przez które są one ciągle wydoskonalone, sprawiły ten nadzwyczajny skutek i uczyniły oryginalną maszynę do szycia Singera 
tak dla gospodarstwa domowego jak dla wszelkich użytków przemysłowych jedną z najulubieńszych maszyn do szycia w świecie. Do maszyn tych

dodaje się obecnie
nowo wynalezione podstawki do deptania*

które przed wszelkiemi innemi zazwyczaj już po krótkim czasie hałaśliwie i ciężko idącemi podstawkami mają tę nadzwyczajną zaletę, że się nigdy nie 
terają, ciągle zupełnie spokojnie i tak lekko pracują, że mogą ich używać także słabowite lub starsze osoby bez żadnego natężenia.TylkO prawdziwe êżeli zaoPatrzone s% w Pow>^ej umieszczony znak fabryczny na jfórnej części, tudzież na podstawie. Te maszyny sprzedają się z zupełnem

“-40E Wl

poręczeniem po cenach fabrycznych i na tygodniowe spłaty po 1  z  I r . (1561-11 )

The Singer Manufacturing Company w Krakowie, oL Floryańsba 34.

f (2656-3-3)

Za dnsaę ś. p.

LUDWIKA JPRZEJOWICZA
zmarłego d. 16 października 1882 r., 

odbędzie się

N a b o ż e ń s t w o  ż a ł o b n e
W KOŚCIELE 0 0 . REFORMATÓW 

we wtorek d. 7 listopada b. r.
o godzinie lOej rano.

Żywoty Śwlętycli
przez

X . W ł a d y s ł a w a  W i e r c i i z e w s k i e g o ,
3 tomy, 85 srkuszy druku, w 16ce.

Cena złr. 3 r  6 ii arek.
Są do nabycia u autora i w e wszystkich księ­

garniach. (2667-1-3)

M ech a n ik
potrzebny jest natycbmi st w składzie ma­
szyn do szycia H. Hłemetz, Rynek, 
Hr. 34 w Krakowie. (2666-1-3)

DrCHABLE ul. Vivienne 36 w Paryżu

1 Depuratif de sang.
S y r o p  ten leczy 

krosty, liszaje, 
wyrzuty syfi li­
tyczne i czyści 
krew.

POMADA przeciw liszajom, wyrzutom. 
KĄPIELE MINERALNE przeciw słabościom 

naskórnym. (2623-1-32)
SYROP z CYTRY­

NIANU Ż E L A Z A  
leczy gonorcye,
utraty nasienia 
i upławy białe.

OSTRZEŻENIE!1
Pfrootn nodnri-rrnin m n in i nCzęsto nadużycie mojej u 

pań znanej firmy, kilkakrotne 
liche naśladowania moich na 
toalecie niezbędnych kosm e­
tyków powodują mnie w ce 
lu zapobieżenia dalszym o- 

szukaństwom zawiadomić Szan. Panie, że 
wyroby moje są prawdziwe do nabycia 
tylko w niżej wymienionych składach. Za­
razem ośmielam się zwrócić uwagę tych 
pa-"-, które chcą konserwować swą płeć 
świeżą i młodocianą, na moje sumiennie 
zrobione kosmetyki wedle recept b. przy­
bocznego lekarza ś. p Cesarzowej Karo­
liny Augusty, Dra W achera. Dra Wache- 
ra "niezrównana woda na tw arz i krem a- 
labastrowy je s t uniwersalnym środkiem do 
odmłodzenia płci i odświeżenia twarzy. 
Oba chronią przed spaleniem słońca i złe- 
mi wpływami powietrza i starości, usuwają 
w krótkim  czasie plamy wątrobiane i t  p. 
i zachowują płeć lśniąco białą.
P A S T Ę  i lO  U Ą H  polecam paniom za­

jętym  w gospodarstwie domowem, gra­
jącym  na cytrze i fortepianie dla kon-
s rwnwania białych rąk.  W O J

m

KBROWOTUĄ WODĘ B© UST
dla natychmiastowego usunięcia wszel­
kiej niemiłej woni z ust, dla czyszczenia 
i wzmocnienia zębów i dziąseł. 

O L E J E K  K I o i b O W Y  ‘zapobiega si­
wieniu i wypadauiu włosów, nadaje po­
przednia barwę i bujny porost.

OCET T O A Ł D T O W T  uznany jako 
skuteczny, polecam cierpiącym na głowę, 
szczególniej na migrenę; wyrabiany tylko 
z roślinnych cząstek, koi natychmiast 
wszelki ból głowy i leczy też niemiłe 
cierpienie po krótkiem używaniu. 

TYMHLTIIBA STA OBGAIOTHI u 
suwa w przeciągu 24 godzin bez bólu 
i na zawsze wszelkie odgniotki.

I P ? "  C e n y :  1 słoik k r e m u  a l n b a -  
s t ro w e g - j ,  1 złr., 1 flaszeczka w o d y  n a  
t w a r z  50 c., 1 słoik p a s t y  d o  r ą k  50 c., 
1 flaszka ». o d y  d o  u s t  50 c., 1 flaszka 
t o a l e t o w e g o  o c t u  80 c., 1 flaszeczka 
o l e j k u  d o  w ł o s ó w  1 złr., 1 flasze­
czka t y n k t u r y  n a  o d g n i o t k i  40 c • 
L fliszeczka e s e n c y i  n a  o d m a r z n i e -  

c i e  80 c. za opakowanie pocztowe 10 c 
Do nabycia u E l i z y  S i c l i e r l ,  febrykantki 
kosmetyków w W iedniu, I, Schónlaterng 

2 Stiege, 2 Stock, (2428-3 6) 
u p. C. H a u b n e r a ,  w aptece „zum E n ­
gel", Am Hof, P l e b a n a  w k. k. Feld- 
apotheke am Stefansplatz; H u l i g c h a  w 
aptece „zur Maria c i f " Mariahilfcrstrasse • 
w handlu „zur Stadt Koln am Rhein" Weih- 
bnrggasse Nr. 9. G ł ń w n y  s k ł a d  d...

I Wę ge r  u p. J ó z e f a  T S r d k a  aptek, 
w B u d a p e s z c i e  Kónigsgasse Nr. 12.

Poszukuje się składu dla Krakowa. 
'mmsm

We środę 8 listopada 1882 r.
odbędzie się

w teatrze

pani Anny de Blanc
W I O L I N I S T K I

ozdobionej złotym medalem
przez Króla Belgijskiego,

ze współudziałem pana B a r a -  
h a § i z a  i orkiestry.

Bliższe szczegóły ogłoszą afisze.
(2664)

M ł o d y  c z ł o w i e k
z dobrego domu, moralnego 
prowadzenia się, mogący się 
sam utrzymać przez 2 lata, 
a chcący się poświęcić zawodo­
wi handlowemu, znajdzie 
um ieszczenie Jako 
p rak tyk an t w pe­
wnym kantorze ban­
kowym. —  Bliższa wia­
domość u p. Wierzuchowskiego 
w Ad mi n i s t r a cy i  „Czasuu.

(2678-1-3)

m

Drzewa owocowe
i

mianowicie jabbhie rd  2 m. do 3 wyso 
k o ś c i  j  o 70 c t , gru<ze z najnowszych 2 m. 
do 3. 1 słr. 15 c t . , tadzi ż róże bardzo 
piękne V /a m. do 2V2 od 70 ct. do 1 zł. 
20 ct., rożo miesięczne 100 sztuk 15 złr.

G u m n i s k a  p. T a r n ó w .  (2677-1 2) 
S t a n i s ł a w  H o r s y n e h .

rochu do gotowania, soczewicy i bobu poszu­
kuje i oczekuje ofert z próbkami E .  P o o c k  

w Brunszwiku (Braunschweig,. (2676)
I j T k

HARMONIE
picząwszy od 52 złr. wzwyż poleca zakład 
budowy organów i łarmonij R a t z h e  J ) t .  
Ł l s s a  (w Pr. Szlą,8ku. Cenn.hi opłatnie.

(2626)

Szybki i pewny
jest skutek

spirytusu gośćcowego
Henryka Blocha w Cliebie

(Eger) w Czechach.
Cena fiaszeezki 60 centów.

Prawdziwy do nabycia we Lwowie 
u. p. Henryka Blumenfelda, apteka 
pod złotym słoniem. (2665-1-10)

P h K R I
W  przed w g ŚĆCowi, nhżytom , bólom, 
Ph rariom, nagniotkom, oparzeniom itd.

S .ład tentral y  w E a r y ż r ,  na ulicy 
^  Neuve St.- Merri 40 i we wszystkich 
PH aptek icr. (2455 13 )

W Krakowie w aptekach W. Redyka. K. 
Wiszniewski-'go i J. Trauczyósk ego.

Pierwszy i najlepszy oryginalny 
wyrób c. k. uprzyw.

pibCfi regulaojjn&
do napełniania

firmy 2608 5-)II* C*el>nrtli§
c. k. nadwornego maszynisty,

są do nabycia w W IM D H M J,
VII., Kaiserstrasse 71.

■-l l lu ś łr . cenniki darm o i opłatnie

MEDAL NA POSTĘP 1873.
Pierwsza o. k. wył. uprz.

fabryka harmonijek 1 harmonij
J a n a  R J f y i y i f l  - w W iedniu. M ariahilferstrasse 80

filia w Peszcie T abakgasse 10

OOOOOOO
m w»« <Olr. ■ o » o o o o DO feó O

oooa.ooó

f O O ł O O O l O O f  

0 Zakupuje się lasy I

poleca bardzo piękne instrum enta z najlepszemi szkołami samouczenia, z dodatkiem więcej niż 
1200 najulubieńszych kawałków muzycznych na jedno-, d w u -i trzyrzędow e harm onijki, następnie 
chromatycznie strojone i fortepianow e harm onijki, melofony, flety harmonijkowe, harm onie, me- 

lodyny do kręcenia, najpiękniejsze harm onijki ustne 
harmonie 5 oktawowe, pojedyncze S5 złr., podwójne ttS złr. 

i potrójne, aż do 3 rejestrów wzwyż.
Beperacye w tym fachu będą jaknajszybciej i jaknajlep iej wykonane.

Illustrow ane cenniki na żądanie darmo. (2427-3-3)

Z&stęptde nutcUiiy parowe
. bez urządzenia kotłów i komina, Wolny od koncesyi, 

4 ■ bezpieczny, znacznie mniejsze koszta rnchn

O t t o  n o w y  m o t o r
z zupełnie cichym chodem 2434 56 )

© s i l« 5 0  koni.
FABRYKA MOTOROW GAZOWYCH

lA IftE l de WOLF w Wiedniu, Łaienbnryerstrasie 53.

Niezbędny w każdem gospodarstwie domowem.
Kto sobie kupi taki nowo wynaleziony Weyla sto łek  kąpielowy do opalania, 

może sobie wygodnie przyrządzić ciepłą lub zimną kąp iel, choćby miał tylko 
jeden pokój, bez wodociągu lub innego przyrządu, 5 cebram i wody i za 3 cnt.

H — p lp - ą ,  węgla. Od kąpieli siedzeniowych są Weyla stołki kąpielowe o tyle lepsze, że 
ca łe  ciało  od góry do dołu jest w w odzie; od zwykłych wanien kąpielowych 
dlatego, że tylko '/3 część wody i m iejsca zajm ują, są łatwo przenośne i ta ­

nie. Obszerne illustrowane cenniki darmo i opłatnie. (2478-10-10)
Iz. Weyl, w łaśc. c. k. przyw., szczegół, handel pokojow. przyrządów  kąpielowych. 
fa b ry k a  tr W iedniu , ///, Ł an dslr. H aupsłr. /  0 9 , handel w miećcie

K a m  łn erring , N r. i  7.
Dokładne podanie kosztów przesyłki udziela się najchętniej.

0
A  w gatunku d r z e w :  osiki, f  
v  klony, grab i Jawory
0  stare, w średnicy od 2 4 - 3 2  Q  
A  cali. *
U  ,  . ,  ,  ■ :■ V

0 Interesanci raczą nadesłać 
dokładne adresy z oznaczę- Vw  u o A ia u u u  a u ik /o j  u

f j  niem ilości drzew, po jakiej 
cenie i odległości od kolei, 
bez pośrednictwa osób trze- 

^  cich. (2654-3-6)

M . Ł o j o w s k i

Ł w Jarosławiu.
i* 0 0 0 * 0 * 0 0 0 1

TAMAR INDIEN
GRILLON

OWOC ROZ WALNI A JĄCT, ORZEŹWIAJĄCY
przeciw Z A T W A RDZ EIIIO 

Hemoroidom, uderzeniom de głowy, ets. 
Najprzyjemniejszy środek dla dzieci 

l i u t  w Kiuzowu : w Apł
Redyka.

W P artżo  : G RILLO N, Aptekaft, 
87, przy ulicy Rambuleau, 17

W Krakowie także u pp. Trauczyńskiego i Kon. 
stantego Wiszniewskiego. 1917 28

Od trzynastu butelek Wzwyż opłatna
dostawa do domu.

Do c. k. nadwornego dostawcy pana

śk®

>.co
N -L O C
N Soo O <Dv*M

oN %co

o. k. radcy i nadwornego dostawcy praw ie wszystkich panujących w Europie, po­
siadacza złotego krzyża zasługi z koroną, kawalera znacznych orderów,

wynalazcy
i jedynego fabrykanta Jana Hoffa wyciągu słodowego. Tysiące chorych, których 
już opuszczono, wyzdrowiało z tego. Mianowany został nadwornym dostawcą pra- 
\w sZłś kich panujących w 'Europie. Falirytia: w Wiedniu, Graben> 
hof, Brftnnerstrasse Kr. S; kantor i skład fabryczny: Graben, 

Brilunerstrasse Kr. 8.

Jego KrćlewsUa Mość
Hról duński polecił donieść fabrykantowi panu Janowi Hoffowi przez 
swego adjmanta, *e ceni bardzo wysoko wartość jeg-o wyciagn sło­
dowego. „Z radością44 tak opiewało królewskie oświadczenie, „spostrze­
głem działanie lecznicze wyciągu słodowego Holfa na mnie 

i na kilku członkach mojego domu.44

Zaszczytne pismo uznania
J e g o  Kkscellencyi pana ministra sprawiedliwości 
■ł Kopenhagi o prawdziwem piwie zdrowotnem z 
wyciągu słodowego w j rabianem przez Jana Hoffa.

Ten dobry napój używam zawsze ze skutkiem. 2343 6-13)
K o p e n h a g a .  v. Uening, minister sprawiedliwości.

WYLECZENIE
kaszlu, cierpienia żołądka, piersi

i  p ł u c
przez piwo zdrowotne z wyciągu słodowego Jana  Hoffa. Tysiące zawdzięcza temu 
zbawiennemu napojowi swe zdrowie, a byli to  tacy, którym  wszyscy znajomi 
i przyjaciele nierokowali żadnej nadziei, ja k  to poświadcza następujące uznanie:

H i e t z i n g  pod Wiedniem, w styczniu.
Z nieżytu oskrzeli wyszłam szybko i zupełnie po użyciu 

piwa słodowego i czoka lady słodowej, mianowicie po S8 bu- 
telkack piwa i 30 kilo czokolady słodowej. Cukierki słodowe 
działają bardzo uśmierzająco. Leczę się w ten sposób dalej tylko dlatego, 
aby się przez to  ochronić przeciw wpływom ostrej pory roku , proszę więc Pana 
o świeżą przesyłkę. Z wyrazem najgorętszego pod/.ięko wania zostaję

Klarya baronowa Ou Mont, urodź, hrabianka Batthyanyi.
Niżej 2 złr. nic się nieposyła. 

mają w KRAKOWIE i J. Trauczyński, W. Redyk. A. Sie­
dlecki, E. Stockmar, K. W iszniewski, E. Radler aptek., J . Janiga w Rynku głów., 
Ed. Puchs, W. Fenz, St. Feintuch kupcy i apteka „pod orłem" na K a z i m i e r z u ;  
w Podgórzu Skakalski ap t.; w Tarnowie W. Miildner & Co. — dalej we 
wszystkich renomowanych aptekach krajowych.

£ 1CL o

N  “  
a .,a
o o * Q.o o
3-Śos

ST R U P
fflowe-tóasmo-aolowj

Aleks. Mańkowskiego
przez panów lekarzy wypróbowany środek we 
wszelkich uporczywych katarach, długotrwa 
łych kaszlach i chrypkach przy zapaleniu ka­
nału oddechowego 'Bronchitis) w rozedmie 
pługowej i w kokluszn. Skuteczność potwier­
dzają liczne świadectwa i podziękowania, któ- 

' i są dołączone.re do każdej flaszki są 
Główne składy utrzym ują pp. aptekarze: 

w Krakowie W. Bedyk, pod Ba­
rankiem; we Lwowie K. M.kolasch; w 
Czerniowcach W. Beldowicz; w Warszawie 
H Kucharzewski; w Wilnie P. Grużewski; 
w Wiedniu J . Weiss, Tuchlauben 27; w Ber­
nie Fr. E d e r; oraz do nabycia w Galicyi pra­
wie w każdej aptece na prowincyi. (2591 2-)

WYROBY SPEGYALNE

PARFOMERYA

AM VIOLETTES DE PARMĘ

ED. PINADD
M y d ł o ...............
Essbucji dli chustek.. 
W o d a  t i i l i t jw j . ,
P o m a d a ...........
Olejek ..

AUX VIOLETTES DE PARMĘ 
AUX VIOLETTES DE PARMĘ 
AUX VIOLETTES DE PARMĘ 
AUX VIOLETTES DE PARMĘ 
AUX VIOLETTES DE PARMĘ 

P u d e r  ryżowy. AUX VIOLETTES DE PARMĘ 
Kosm etyki... .  aux VIOLETTES DE PARMĘ 

87, Boulevard de Strasbourg, 37

(2448-17-)

W najdostojniejszych kołach dobrze znana 
f i r m a  fabryki bielizny

Berecz Ldbl
w W iedniu, I  Babenbergerstrasse N r. 1, 

poleca swoje koszule męzkie doskonały i gu 
stowny wyrób w najświeższych kształtach, 

koszule salonowe bez kołnierzy i mankiet 
złr. 2, 2-50, 3 35 0, 4 -  
z przyszyt. kołiierzam i 
i mankietami ?łr. 2‘50. 
3—3-50 4—4-50. 

najświeższe koszule oxford złr. 2 50, 3 -  3 50 
Wielki wybór angielskich towarów poń­

czoszkowych, okryć podróżnych, parasoli itp.
Szczególność w angielskich krawatkach 

po najtańszych cenach. (2024-9 33)
Najświeźse krawatki Mignon,  3 sztuki 

w różnych kolorach, razem 2 złr. 50 cent.
Kompletne wyprawy bielizny dla mężczyzn bę­

dą punktualnie i trwale wykonane.

W  eelu otrzymania dobrze leżących koszul, 
wy starczy podanie objętości szyi, szerokości pier 
si i długości ramion. Rozsyłka za zaliczką. Za­
mówienia p o w y że j30 złr. rozsyłamy opłatnie.

SKŁAD FORTEPIANÓW
w Krakowie ,  p°lo  Szczepański ,  N r. 9, 

poleca swoje doborowe fortepiana Szan. Publi­
czności, tak do sprzedaży jako  i do wynajęcia. 

Przegrane frrtepiana są także na składzie.
B r o n i s ł a w a  C ła t o r y e ls f e a .

(2508-8-10) _______

Dla bardzo ważnej sprawy
potrzebne s |  dekumenta familijni, miano­
wicie: Metryka chrztu Jó ze fa  Tomaszew­
skiego, który w r o k u  1791 był pełnolet­
nim, zatem urodził się około roku 1 7 b 7 , 
metryka chrztu M arcina Tomaszewskiego , 
który umarł w roku 1820, licząc prawdo­
podobnie 44 la i ; metryka Ślubu Marcina 
Tomaszewskiego z M aryą Piatkiewiczo- 
wną. Wszyscy zamieszkali byli wa Lwo< 
wi e ,  lesz nia wiadomo, gdzie chrzc eni 
zostali. — Ktoby mi mógł dostarczyć wy- 
mienionych dokumentów, otrzyma 50 złr, 
nagrody, jeżeli interes p.myślaie wypadnie. 
Adres: Tarnowska, ulica Szpitalna Nr. 28 
w K r a k o w i e .  (2607-2-3)

MYDŁA
tłu ste , glicerynowe 

i lekarskie
u Wilhelma Fenza

W  K R A K O W IE .  (2253-5-)

TYLKO U FIRMY

l i  i i  h m  ( S a c h s
w Wiedniu, I., Lichtensteg Nr. f,

'W M i  Najlepsze, i najtańsze obó-
w ie  męzkie, damskie i dla dzieci, 
gustowne i trwałe, w najobfitszym 

I jS a K  wyborze zawsze w zapasie, b ś 1
JppSTl maszkl damskie skórho-

J agŁjaS t e  w e  z podwójnemi podeszwami od
f i E j l i l S f t  złr. S T 5  i wyŻ6j. Hamaszkl

męzkie z podwójną podeszwy 
od złr. 4 wyżej. Wszelkie gatunki 

'"**■ bucików z cholewkami
dla chłopców tudzież pilśniowych pan­
tofli po zadziwiająco niskich cenach.

Katalogi illustrowane ze wskazówką pomwa- 
uia miary darmo i opłatnie. ,2018-75-)

Klecenia z prowincyi uskutecznia się pun­
ktualnie a nieodpowiednie towary wymienia się.

K U P U J E

A P T E K Ę
klórąby zaraz objąć można. Oferty pod adresem: 
S . lAr&uterblilth we Łwow-ie. (2648 2-3)1

N ajdaw niejsza i najw iększa firm a 
sukiennicza

Maurycy Bum
w  B e r n i e  B i u n n )

p leca  na. BailcLodsĄCi) p r ^ .
S metry 80 cm. czyli 4)/, wiedeńs. 

łokci prawdziwej berneńskiej meteryi weł­
nianej z dobrej wełny na kompletne ubra­
nie zimowe metr po 2 złr. 60 c t ,  razem
8 złr. 32 centów. . .

3 metry SO cm. prawdziwej berneń­
skiej mati-ryi w ełniam j z ciękiel wełny, 
metr po zł -. 3-60, »a».m 11 złr. 52 et.

Nallepsze berneńskie materye
w  e ł n i a n e  od złr. 4-50 do złr. 8 za metr.

S metry 30 cm. niebieskiego, bru­
natnego, oliwkowego lub marnego Pąl- 
merstonu. na surdut zimowy. “ etr P° złr.
2 ct 60 razem 5 złr. 72 c t ,  lub z Boy, bo­
brów, edredonu, lub poprzecznej materyi 
m etr po złr. 3, razem 6 złr. 60 ot ; do te ­
go 1 metr 30 cm #  lub w paski berneń­
skiej podszewki po J z łr , razem 1 złr. 30 o.

Łeps*e berneńskie materye na 
surduty również we wszystkich kolorach, 
m etr od złr. 3 50 wzwyż do złr. 10, mate­
rye podszewkowe metr od złr. 3-50 do b . złr.

1  metr 30 cm. czyli l'A  łokci wie- 
deńsk. modnej dobrej berneńskiej materyi 
wełnianej na spodnie, metr po 3 złr. razem
3 złr, 60 centów.

Lepsze materye na spodnie metr 
po 4 złr. do 8 złr. _

Prawdziwe angielskie pledy 
podróżne 3 m etry 50 cm. dług a  1 metr 
60 cm. szerok. od złr. 3-75, 5' , o'2o, 8 ,

Zawsze wielki skład wszelkich rodzajów 
sukitn  cywilnych, wojskowych, uberyjnych, 
kościelnych i bilardowych, pak aków i men- 
żykowów, tudzież sukna damskiego we 
wszelkich kolorach po dowolnej cenie.

Zamówienia wykonywa punktualnie za 
zaliczka nawet opłatn ie  i nie hęzy żadnych 
kosztów opakowania. (2016-20-16)

Okazy wzorów dla krawców opłatnie.

Odpowiedzialny rz%dcs Drukarni Jóttf Łakośińskh


